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WIADOMOŚCI KRAJOWE. 
Dalmacyja. 


Gażetta di Zara donosi: W piérwszych 
dniach przeszłego miesiąca, października, ukoń- 
czona calkiem zostanie droga przez grzbiet gór 
Vellehit, tworzących granicę między Dalmacyja 
a liroacyją. Góry te rozdzielały te obydwie pro- 
wincyję w tym. sposobie, Że szczyt onych tylko 
z wielkiem piebczpieczeństwem mógł być prze- 
bywanym. Ponieważ droga ta tylko o 4 cale 
co raz się zniża, przeto mogą nią iść naj- 
cięższe wozy. Gościniec ten jest nowym po- 
mnikiem nieocenionćj wspawiałomyślności i 
hojności naszego najłaskawszego Monarchy. 
Prowadzono ją bowiem wielkim kosztem i nada 
zwyczajnćm sił natężeniem Ze strony budow- 
miczych, albowiem w ciagu źnićjszego roku 
wysadzono przeszło 30,000 min. To olbrzymie 
dzieło sztuki budowniczćj słusznie może być 
postawione obok dzieł Rzymian tego rodzaju. 

WIADOMOŚCI ZAGRANICZNE. 
Królestwo Polskie. 
— Z Warszawy dnia 27. września, — 

Jo. ksiażę feldmarszałek, namiestnik królew- 
ski wyjechał wczoraj na zwiedzenie części kró- 
lestwa. Ma wrócić za dni 10. W niebytności 
księcia prezyduje zastępca jego w rządzie, jw. 
jenerał-lejtnant Rautenstrauch. 

Possyja. 
— Z Petersburga d. 147. września. — 

Dnia 12. w nocy naj. cesarz wyjechał z sto- 
licy w głąb kraju, dla odbycia przeglądu od- 
działów wójsk swoich izwiedzienia niektórych 
gubernij. 

Jenerał-gnbernator Noworossyi i Bessarabii, 
jenerał-adjutant Woroncow, po powrocie zur- 
lopu, otrzymujo rozkaz objęcia na nowo za- 
Tzadu powierzonych mu krajów. 

Królowa wdowa Anna Imeretyńska umarła 
18. z. m. w Moskwie, w 67 roku Życia, na 
ręku syna swojego, carewicza imerctyńskiego, 
jcnerał-majora Konstantyna. Obrzęd jćj po- 
$rzebu odbył się z przyzwojtą wystawą 20. t. 
m. w klasztorze dońskim.; 
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6. pażdziernika 1832, 


Stosownie do ukazu cesarskiego z d. 21. gru- 
dnia 1830 nałożony zostaje areszt w gubernii 
podolskićj, powiatach jampolskim i uszyckiim, 
na dobra obywatela Felixa syna Jakóba We- 
kera, za należenie syna jego Antoniego do by- 
łego powstania. 

7. b. m. odbyło się tu uhrabi Michała Wo- 
roncowa roczne zgromadzenie komitetu założy” 
cieli dyliżansów, na którém po rozpatrzeniu 
rachunków; i spraw towarzystwa, które znala- 
zły się w stanie nader kwitnacym, postanowio- 
no wydać alkcyjonerorn na ten raz po 30 pro- 
centów, ze względu na to, iż w roku zeszłym 
z powodu cholery niczego nie otrzymali, od- 
dzieliwszy jeszcze sammę 15000 r. na kapitał 
zapaśny, który oddano na procent do banku 
handlowego, gdzie znajduje się i pićrwiastko- 
wy kapitał towarzystwa. 

Wilno 26. sierpnia. W zeszły poniedziałek, 
to jest 22. b. m. nowo urządzony teatr w ra- 
tuszu otworzonym został komedyją »Tajemnicać 
i operą »Łaska Imperatora. 


Gazeta Petersburska zawióra d. 11. września 
następujące wiadomości z Dżar: »Janerał- poru- 
cznik baron Rosen IV., który dowodzi armiją 
zakaukazka, otrzymał w d, 20. lipca (1. sierp.) 
raporta od jenerała-majora Karpowa, zarzą- 
dzajacego prowincyją Dźar, donoszące, iż Ham- 
sad-Bek, znany dowódzea Daghcestanów i wspól- 
nik Jiasi-.Mullah, wkroczył do prowincyi Dżae 
razem z Czoban-Bekiem , niespokojnómi włó- 
częgami z Dźar i ze zgraja góralów różnych 
gmin, w ogólnćj liczbie 4000 i Że pobudzał 
Lesghinów do powstania. Jenerał Rosen wyra- 
szył na to doniesienie w d. 24. lipca (5. sierp.) 
naprzeciw buntownikom ; pobił ich i złaczył 
się w dniu 30. lipca (11. sierp.) z wojskiem 
jenerała-majora Karpowa. Dnia 31. lipca (12. 
sierpnia) został Hamsad-Bek po raz drugi po- 
bity i przymuszony ratować się ucieczką. Jakoż 
wąwozem Machach udał się do Dyndy-Daj ; 
przy czóm wielu Daghestanów zabitych , lub 
też w niewolą wziętych zostało. Do liczby 
piórwszych należy Karo-Zetow, divan- bek przy 
rządzie prowinoyi Dzar, 1 syn jego. Między 
drugiómi znajduje się Mollah-Zepów. najbliź- 


szy wspólnik Masi-Mullaha i znany z niespo- 
itojnego ducha swego. 

W trzech dniach przywiedziono do posłu- 
szeństwa, i to bez krwi rozlóćwu, koło 5000 ro- 
dzin, a powstańcy w.liczbie 2000 z znaczną 
ich stratą rozproszeni zostali. Milicyja gruzyń- 
ska szczególnićj się odznaczyła w sprawie. 

Donoszą z liiachty pod d. 23. czerwca (5. 
lipca), iż d. 17. tegoż miesiąca, nowy Dżar- 
gutszej, nazwiskiem Tsin, pochodzący z zna- 
komitćj rodziny chińsktćj, przybył z Pekinu 
do miasteczka handlowego chińskiego Maima- 
tszeni, w stronie poludniowćj Kiachty, i naza- 
jutrz odebrał pieczęć państwa od poprzednika 
swego, który tegoż dnia udał się na powrót do 
Ugra, gdzie dawnićjszy swój urzad sprawować 
będzie. Oddanie pieczęci nastąpiło z takim 
obrzędem: W środku sali sadowćj (Jamun) 
stał stół z zwyczajnómi sądowómi rzeczami. 
Boszko (pisarz) wspólnie z słnzacymi Dzargu- 
tszeja przyniósł z środkowych pokojów puszkę 
z pieczęcią, i postawił ja na stole, a w tym 
czasie dało się słyszóć 9 wystrzałów działowych. 
Orworzono puszkę, a po zapalenia przed pie- 
częcia dwóch świćc woskowych i kadzidła, no- 
wy Dźargutszej, w obecności poprzednika swe- 
go, przyklęknął trzykrotnie, 9 razy nachylił 
głowę ku ziemi, poczóm usiadł przy stole i 
pieczęcią potwierdził pićrwszy swój raport do 
rzadzcy pogranicznego w Ugra o objęciu urzę- 
du. Schował potóm pieczęć z takim samym 
obrzędem do puszki, i oddalił się. Tsin Loe 
ma lat 39, i na czapce nosi biały przezwoczy- 
sty guzik. *) Zajmuje się teraz (jak słychać) 
przójrzenicm dawnićjszych aktów, stosownie do 
dancgo sobie polecenia. 


Ameryka południowa, 

Angielskie dzieńniki zawićrają następujące 
pismo z Trinidad pod d. 10. czerwca: — »lu- 
bo Poludniowa Ameryka w porównaniu z in- 
némi krajami mało zasługuje na uwagę, kró- 
tki jednak opis teraźnićjszych stosunków tćj 
części, która blizćj tćj wyspy jest położona, 
nie będzie bezinteressowny. Wenezuela do- 
znaje jeszcze strasznych skutków systematu 
przez Boliwara i jego stronników zaprowadzo- 
nego, podług którego jedyne prawo hyło: sie 
volo, sic jubeo. i pod którego wpływem , ży- 
cie i majątek towarzystwa zależały od kapry- 


*) Biały przezroczysty guzik oznacza n Chińczyków Qtą 
i 1014 klasę urzędników krajowych; gdy zaś urzę- 
dnicy za granicą będący na pewny Czas mają pod- 
wyższone stopień, przeto Tsin według podobieństwa 
do prawdy należy rzeczywiście tylko do 1ltćj lub 
1%1ćj kiasy. 
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su, złośliwości lub nieumiejętności dowódzcy. 
Ile osobiście Boliwara szacowałem, tyle obwi- 
niać go muszę o zmianę politycznych jego za- 
sad, za powrotem z Peru. Bez watpienia, śmierć 
jego wzbudza wprawdzie z innych względów 
pozałowanie, leez Kolumbiją uwolniła ona od 
straszliwój wojny domowćj. Chociaż zle, z po- 
przedniczego systematu wynikle, zbyt głęboko 
się zakorzeniło, jednak Wenezuela znacznie 
w swóm ulepszeniu postąpiła. Prezydent, je- 
nerał Paez, najściślójszćóm zastosowaniem się 
do praw i umiarkowanóm postępowaniem zdzi- 
wił wszystkich i swoim talentem podniósł po- 
myślność kraju. Szczególne przywileje, które 
Boliwarv stanęwi wojskowemu i duchownemu 
udzielił, zostały zniesione, i wszystkie klassy 
doznają równćj opieki prawa, i zarówno wszy- 
stkie do sadu mogą być pociagane. Oszczed- 
ność najskrupulatnićjsza zaprowadzona jest we 
wszystkich wydziałach rzadowych; a dochody 
i wydatki podawane sa do publicznćj wiado- 
mości. Minister skarbu, sennor Michelena, był 
przez długi czas konsulem kolumbijskim wLon- 
dynie, i zdaje się, iż korzystał ze swego po- 
bytu w Europie. Sprawozdanie z jego wydzia- 
łu o stanic finansów krajowych jest zawsze ja- 
sne irzetelne, nie rzuca zasłony zmyślonćj po- 
myślności na przykre położenie kraju, owszem 
utrzymuje, że złema nie zaradzi, nie wyśledzi- 
wszy i niepoznawszy go pierwćj dobrze; i że 
umiarkowana opłata akcyz jest najlepszym 
środkiem powiększenia dochodów publicznych 
i zniesienia tak upowszechnionych demorali- 
zujących kontraband. Wiele jego wniosków 
zostało przyjętych, i najpomyślnićjsze wydały 
skutki. [Rząd po przytłumieniu ostatniego po- 
wstania nabióra mocy i poważania. Żaden 
kraj, można mówić, pod słońcem nie ma tyle 
źródeł pomyślności, co Wenczuela, ale brak 
kapitałów, energii, umiejętności i rzemiosł, nie 
dozwala z nich korzystać i uczynić ja najbo- 
galsza z krajów. Prócz tego zaraza czyli 
cholera straszliwe zrzadziła spustoszenia mię- 
dzy końmi, bydłera, mułami i świniami, przy- 
tém wezbranie Orynoko, zalawszy przeszło 400 
mil kraju, stało siç przyczyną nieszczęścia nić 


małćj liczby łudzi. 
Portugalija. 


Podlug Sun nienadeszły do d. 47. września 
do portugalskiego poselstwa w Londynie żadne 
nowsze wiadomości z Oporto. Ostatnie urzędo- 
we depesze donoszą, że wojsko Dom Pedra, nie 
liczac Anglików i Francuzów, lecz łącząc wto 
ochotników, wynosi 44,600 ludzi. Anglicy 
Francuzi otrzymali posiłki blisko 500 nowo 
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zwóćrbowanych ludzi, pomiędzy którymi znaj- 
duje się 160 jazdy, tak że ogół wynosił 43,000 
ludzi. Według przedsięwziętych rozporządzeń 
stan istotny wojska miał dojść 
| tkietm listopada do 15,000 ludzi. Układy wzgleę- 
dem nowego naczelnego dowódzcy jeszcze nie 
są ukończone. Znaczna summa pieniędzy na- 
deszła z Paryża dła służby konstytucyjonistów. 
Wartość wina , należącego się kompanii oport- 
skićj, ma być daleko większa, niźli o tém do- 
tąd publiczność sądziła; wszelako tylko za po- 
rozumieniem się z dyrektorami nowego komi- 
tetu w tćj mierze rozporzadzonćm będzie. 
Wielka Brytanija 1 Irlandyja. 
Admirał Kodrington, który . jako kandydat 
z Dewenport i Stonhouse wystąpił, został przed 
kilku dniami prżez niejakiego p. Woolcombe, 


p 


który się mniemał być obrażonym w mowie ' 


admirała, na pojedynek wyzwany. Admirał 
Wyzwania tego nie przyjął, z ta uwagą, Że nie 
widzi powodu do pojedynku i rzecz ta rozstrzy- 
gnać się powinna ustną polemika przed wy- 
borcami. 
będzie p- Woolcombe. sDYŁ un 

Jamaica Courant z dnia 31go lipca:zawićra 
hastępujace uwiadomienie: »Upoważnieni je- 
steśmy do zawiadomienia kupców Jamaiki , iż 
wybuchło powstanie w Vera- Cruz i Tampico; 
Że okręty królewskie »Sapphirś i »liyacypthe 
posłane zostały dla obrony handlu angielskiego, 
i że »llyacynth« powróci z!tamtad do: Anglii. 
lnue pismo utrzymuje, ' według powieści , 'że 
Ferdynand VJI. został obwołany w Omoa, mie: 
ście nowo- utworzonćj rzeczy - pospolitćj Ame- 
ryki środkowćj. Zdaje się, ze prawóść zwy- 
cięża; wysłano deputowanych do Kuby z żąda- 
niem przysłania okrętów rządowych, Żołeićrzy 
iamunicyi. (Wiadomość ta, dawnićj już roz- 
szórzona, nie potwierdziła się.) . 

Podług dzieńnika Devonport Telegraph lord 
John FRousel miał silny napad cholery; we- 
dług wiadomości ostatnich przychodził już do 
zdrowia. 

Dz. Cork Reporter przytacza pewną liczbę u- 
więzionych osób, które na zgromadzeniach 
względem dziesięcin znajdowały się i były czyn- 
némi; walka między ministeryjum i właściwóm 
Stronnictwem irlandzkićm zdaje się być co raz 
zaciętsza. — Dz. Dublin Morning Register 
mówi; „Sprawa odwołania unii daleko większy 
ma postęp, niżeli się tego jéj najgorliwsi 
Przyjaciele jeszcze przed miesiącem spodzie- 
wali.. Twierdza za rzecz pewną, iż 40 stron- 
ników tego odwołania bedzie do parlamentu 
wybranych i o wielu innych jest prawdo-podo- 
bieństwem. 


przed począ- - 


Na tém polu walki oczekiwać ón, 


Komitet do rozpoznania interesów banku 
ustanowiony, zdał izbie niższćj sprawę: Nastę- 
pujace były główne punkta, na które szcze- 
gólnićj zwróciliśmy uwagę: 4) Mali pićniadz 
papiórowy stolicy, jak dotad, ograniczać się na 
biletach jednego banku, mianowicie jednego 
towarzystwa handlowego, lub należyż dać pićr- 
wszeństwo konkurencyi różnym bankom bileto- 
wym, które razem składają się z nieograniczonćj 
liczby. uczestników ? 2) Należyż piórwsza część 
téj alternatywy uważać za dogodnićjsza, jak da- 
lece wtym względzie potrzeba, aby bank an- 
gielski zatrzymał posiadane dotad wyłączne 
przywileje? 3) Jaka kontrola może być zapro- 
wadzona, aby zabezpieczyć skarb względem 
należytćj administracyi takich banków bileto- 
wych, i czyli przede wszystkióm byłoby sto- 
sownóm ipotrzebnóm , zmusić je do składania 
czasami publicznie rachunków? — Co się do- 
tyczć obiegu biletów w prowincyi, rozpozna- 
liśmy najprzód , jakie skutki miało utworzenie 
banków filijalnych dla banku Anglii? — po- 
wtóre, jak dalece dogódnóm jest, wspićrać 
utworzenie banków filijalnych na akcyje w pro- 
wincyjach P Względem tych wszystkich i niektó- 
rych ubocznych punktów powzięte zeznania da- 
dzą mnićj więcćj objaśnienie; wszelako wszystkie 
nie są zupełne, abyśmy się czuli upoważnieni 
do stanowczego wyroku. Dla tego uznaliśmy 
za najlepsze dla banku przełożyć izbie pod 
rożpoznanie: wszystkie dane nam' udzielenia, 
oprócz niektórych wyimków. Izba uważa, że 
w przełożonych dokumentach znajduje się ra- 
port względem ilości wartości kruszcewćj, jaka 
banle w różnych okresach czasu posiadał. W téj 
mierze nic dawnićj nie doszło do wiadomości 
publicznćj. Wszelako taka wiadomość bardzo 
jest potrzebna, aby względem takiego przed- 
miotu można zawyrokować: Że bank w tćj mie- 
rze całkiem dostatecznie jest zaopatrzony do 
dopełnienia wszystkich swoich zobowiązań; że 
ciagle zasługuje na wysoki kredyt, jaki dotąd 
posiadał, nie może na chwilę watpić ten, który 
przeczyta spisane przez nas zeznania; albowiem 
ztego wynika, Że oprócz nadzwyżki kapitałów, 
W rękach banku znajdujacych się w summie 
2,880,000 f. s., kapitał czynsz przynoszący ; 
który mu skarb winien, wynosi 14,553,000 Í. 3., 
tak, że po zamknięciu swoich rachunków po- 
siada czystego majatku 47,433,000 f. s.= 


Courier angielski udziela codziennie wyim- 
ków z gazet irlandzkich o gwałtownościach , 
todziennie w Trlandyi popełnianych. Zbrojne 
hafce tak zwanych sbiałych nóge krążą , po- 
pełniaja gwałty, nawet mordy, szukają wszę- 


dy broni ognistćj, a mieszkańcy z bojaźni lub 
przychylności daja onym pomoc. 


Francyja. 


firól dał w dniu 10tym wieczór marszałkowi 
Gerard i prezydentowi sądu kassacyjnego „panu 
Boyer, posłuchanie. — Odjazd księcia Orleań- 
skiego do Bruxelli przeznaczony był na dzicń 
20. z. m., w którymto dniu wyjechał ten ksiażę, 
a dniem wprzódy poseł belgijski, pan Lehon. 
Marszałek Gerard miał w dniu 21, udaćsię do 
wojska północnego. = 

Jenerat lejtnant baron Gerard, mianowany 
niedawno adjutantem księcia Nemours, umarł 
w Beauvais na cholerę. 

Instrukcyja ministra wojny z dnia 25. sierp- 
nia usianowiono wsparcie pieniężne dla pol- 
skich emigrantów, przeznaczone w sposobie 
następujacym : Jenerał lejtnant, wraz z 600 fr. 
na mieszkanie, pobićra 3600 fr., jenerał major 
2480 fr., pułkownik lub podpułkownik 1416 
fr.; major i szef szwadronu 1216 fr., kapitan 
1016 fc.; porucznik piórwszy 744 fr.; porucz- 
nik drugi 644 fr. rocznie, podoficór 40 cen- 
tymów codzieńnie z racyją chleba i opału; 
szeregowy 25 contymów codzieńnie, wraz z po- 
dobna racyją. Na przypadek wybuchnienia cho- 
łery w mićjscach, gdzie się znajdują depots Po- 
laków, powinni emigranci takie same nadzwy- 
czajne dostawy w ryżu i winie pobićrać , jak 
wojsko francuzkie; nawet mają być do szpita- 
łów wojskowych przyjmowani. . Podoficórowie 
iŻołnićrze powinni być z magazynów państwa 


opatrzeni potrzebną odzieżą. — W pochodzie- 


ma wojsko polskie to samo prawo do kwatér, 
wynagrodzenia podróży, dostawy podwód it. d., 
co i wojsko francuzkie. 

Journel des Debats wyraża się jaśnićj teraz 
względem swoich zamiarów. Chce ón mini- 
steryjum , aby większość wo wszystkich odcie- 
niach reprezentowało i one razem utrzymy- 
wało. PP. Dupin, Guizot, Thiers, Montali- 
vet, Berlin de Vaux, Humann, Soult, d'Ar- 
gout i Rigny- Wyznaje ón wraz, iż téj kom- 
binacyi przeszkadza nicjako ta okoliczność, 
Że panu Dopin wystawiono obawę z takiego 
aliansa. 

Tenże san dzieńnik z dnia 20. września wy- 
raža: Dzieńniki donosiły , a my poszliśmy za 
niómi, że wielki referendarz (p- Semonville) 
całkiem niespodzianie wyjechał do Neapolu. 
4apuszczano się z tego powodu w tysiaczne do- 
mysły. Staraliśmy się dójść prawdy. Powo- 
dem do tych wieści było, co następuje: Pan 
Semonvilie kupił niedawno w Versalu dóm wićj- 
ski i mićjski naprzeciwko koszar, który Duc de 
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Duras miesięcznie najmował. Tenże wyjechał 
do Neapolu. W Versalu wzięto najmującego 
za właściciela. -— Wielki referendarz nie opu- 
ści nigdy Paryża; tylko jego małżonka prze- 
pędzi zimę dla poratowania swego zdrowia w 
Montpellier, Hieres lub Nizza, w klimacie , 
który już jćj wnultę ocalił. 

Fzba oskarzająca w Poitiers oskarzyła księżnę 
Berry, hrabinę i hrabiego Tarochejacquelin, 
pannę Faavcau, hr. Latour-Dupin wraz z 24. 
innómi osobami, jako sprawców rozruchów 
w departamontach zachodnich. Na kśiężnę 
Berry ma wypaść wyrok zaocznie. Prezydent 
sądu, pan Parigot prosił o swoje uwolnienie. 

Pan Polignac, który w warowni flam zacho- 
rował, powołał do siebic dawnićjszego swego 
lókarza, pana Bertin. Pan Poliguac wyszedł 
już z niebezpieczcństwa. — Pan Peyronnet cin- 
gle jeszcze odosobnia się od swoich Kolegów. 
Zatrudniony jest pracami literackiemi. 

P. Peyronnel przesłał zzamku Ham do re- 
dakcyi Courrier fjrangais list nastepujacy: Do- 
niósłeś wpan w swojóm pismie, ło imieniem 
uwięzionych w Ham naglace przedstawienia 
były uczynione, aby ich na’ iune przenieść 
mićjsce. Wprowadzone wćpana w błąd; nie 
uczyniłem ani przedstawienia, ani zanosiłem 
skargi, ani podawałem proźby; nie proszę 
onie nikogo i nie żądam nic od rządu. Przyj- 
mićj wpan it. d. — Courrier dodaje, że list 
ten dowodzi, iż pan Peyronnet Żadnego dla 
swój.osoby nie uczynił przedstawienia; zresztą 
redakcyja otrzymała nowe szczegóły, podług 
których istotnie zamyślaja cztéréch byłych 
ministrów przenieść z zamku liam do zamku 
Blaye pod Bordeaux. 

Comstitutionel donosi: W ministeryjum woj- 
ny trudnią się nową wyprawa, która zapewnić 
ma posiadanie Algieru, Oranu, Bonny, i zdo- 
być prowincyja Constantine. 

Ministeryjum wojny wydało rozkaz do ko- 
mendantów dywizyj i inteadentów wojskowych, 
aby rekrutów z klasy wicku 1831 na przezna- 
czone mićjsca przesłali. Departamenta zacho- 
dnie powinny swoje kontyngensa w zupelności 
stawić, 

Oto są, podług gazet paryzkich, najważnićjsze 
rozporządzenia namieniouego testamentu vio- 
bezpiecznie w Rzymie chorćj Madame Letilia; 
matki Napoleona, jakie doszły do wiadomości 
publiczaćj : Zapisuje ona 100,000 piastrów W 
gotowiźnie każdemu z swoich synów i córek; 
znaczną summę na utworzenie pobożnego Z8- 
kładu. Każdy z trzech wykonawców testamen- 
tu otrzymuje po 1000 cekinów w. jeniądzach 
lub Klejnotach podlug ich wyboru. Wszystkie 
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y5 dyjamenty i kosztowności, wynoszące wartość 


„kilka milijonów, powinny być zaraz po śmierci 
Madame Letitia do Mont de Pietć przeniesione. 
Z reszty jéj majątku w złocie, sróbrze , sprzęt 
tach, obrazach, dobrach leżących i t. d. po- 
winien być utworzony majorat , którego posia- 
dacz lub dożywotni pan powinien być najstar- 
szy członek z familii Napolcona linii męzkićj. 
lajorat ten pozostaje w rodzinie Napolcona 
aż do zupełucgo wygaśnienia linii różnych braci. 
Jeżeli jest dwóch następców z linii anęzkićj 
jednego wieku, w linii z ojca na syna idą- 
cćj; powinni dzielić się „died: sobą pożytka- 
mi majoratu. Na przypadek , gdyby linija męz- 
ka Napoleona calkiem wygasła, natenczas (po- 
nieważ dzieci płci Żeńskićj Napoleona sa wy- 
czone) powinien -majorat wyuoszący blizko 
15.mil. piastrów (36 mil. zr.) przypaść na wla- 
Bność stolice Korsyki, pod warunkiem, że mia- 
sto to dzieciom płci męzkićj, pochodzącym 
£ linii żeńskićj Napoleona i jeszcze żyjącym, 
Wyznaczy po 50,000 piastrów. Wykonawcami 
testamentu sa kardynał Fesch, brat spadko- 
awczyni, kardynał-wikaryjusz rzymski, i ban- 
ier. Torlonia. Zwłoki Madame Leticyi po- 
Winny być z Rzymu do Ajaccio przeniesione, 
Gdzie synowie wystawia mauzeolum z napisem: 
»Matce Napoleona.s W dniu, kiedy zwłoki jéj 
eda przeniesione, każdy pleban z 26 parafij 
Rzymu powinico między ubogich rozdać 400 
piastrów. Itościoł Ludwika świętego narodowy 
Francuzów otrzyma zapis 30,000 piastrów na 
Mszę, kióra codziennie czytać powinni prałaci 
tego Kościoła, niemnićj w dnia śmierci Napo- 
leona į w dnia śmierci Madame Letitia. Ma- 
ame Letitia zalóca w testamencie swoim sy- 
dom i kardynałowi Fesch, posiadajacemu wielki 
majątelt , aby utworzony przez nię majorat w 
testainentach swoich mieli dobrze na uwadze, 
by imię Napoleona na głowie członka domu 
ŚWietniąlo i przez to utrzymała się dłużćj pa- 
mięć dawnćj jego wielkości. i 
V Ajaccio (stolicy wyspy Korsyki) było po- 
ruszenie ludu, mogące spokojność publiczna 
zaburzyć. Komisarz policyi kazał kilku oso- 
30m zabrać broń zakazana, co było powodem 
fo zbicgowiska i pociągnęło za sobą uwięzie- 
mie kilku osób.” Już dał sia słyszćć głos dzwo- 
nów ną gwałt bijacych, już słyszano wołanie: 
Do broni |« gdy jeszcze siła zbrojna przybyła 
na czas i ukoiła grożące poruszenie ludu. 
Pani Christophe , ex-cesarzowa Hajty, mie- 
szka teraz w Genewie z córką. Żyje niewy- 
stawnie, lecz stara się zachować w domowóm 
Pozyciu wiele okoliczności, przypominających 
FI dawną godność. Była cesarzówna jest do- 


skonale czarna, -bardzo ładna i-najlepićj wy- 
chowana. Miała już wielu starających się o 
jéj rękę, lecz wszystkim odmówiła, czekając 
na kawalera równego sobie stopniem i godnośc:a. 


Holandyja. 


IDZ Hagi donoszą pod d. 18. września: Jéj 


krélewiczowska mość księżna Angouleme przy- 
była tu wczoraj z księżniczka Ludwika, Ma- 
ryja Teresą. Wysiadła w hotelu Belle-vue, 
przechadzała się w parku, zwićdziła galeryją 
obrazów i inne godne widzenia przedmioty, i 
powróciła do Rotterdamu dla udania się w dal- 
szą podróż przez Utrecht. 


Belgijam. 
* Dzień. Memorial Belge donosi, iż p. Brou- 


ckere podał o swoje uwolnienie jako członek 
izby reprezentantów. W liście, pisanym w téj 
mierze do ministra spraw wewnętrznych, miał 
on oświadezyć , Że się zrzóka całkiem zawo- 
du parlamentowege. 

Nowe pięciofrankowe sztuki maja na prze- 
dnićj stronie popiersie króla z napisem: »Leo- 
pold I. król Belgów*; na stronie odwrolnćj 
słowa: »5 franków«, a na krawędzi: »Boże za- 
chowaj Belgijum.« T 

Oddanie portefeuilles w ministerstwie spraw 
zagranicznych jenerałowi Gobict, nastąpiło 
z tego powodu, Że p. Muelcnacre. dotychcza- 
sowy minister spraw zagranicznych, wystąpił. 
Jenerał Goblet, jeźli damy wiarę dzieńnikom 
bruxelskim , jest mężem, milującym pokój, 
i dla tego dzieńniki, pragnące wojny, nie są 
tém mianowaniem zadowolone. W Bruxelli 
rozeszła się wieść, że p. van de Weyer otrzy- 
ma pełnomocnictwo wnijść w układy na no- 
wych zasadach , przez konferencyja londyńska 
proponowanych ; dalój słychać, że i reszta ko- 
legów pana Muelenaere weżmie swoje uwol- 
nienie. x 
- Dzieńnik Folitique wyraża w swoim buļsty- 
nie: »Najsprzecznićjsze wieści są w obiegu 
względem naszych interesów. Podczas gdy an- 
giclskie dzieńniki donoszą, Że pytanie belgij- 
skie blizkićm jest przyjacielskiego załatwienia, 
listy z Hagi pisza, że król Wilhelm na żaden 
punkt nie chce zezwolić. Dla tego dajemy 
wiarę ostatnim doniesieniom. Żegluga na Skal- 
dzie jest niezmiernie ważna dla Holandyi , i 
trudno wierzyć, aby na tea punkt przystała. 


Niemcy. 
Gazety hamburskie donoszą z Hamburga z 
d. 21. września: Dzisiaj w południe przybyli 
tu: Karol X. pod imieniem hrabiego Pouthicu, 
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książę Angouleme pod imieniem hr. de lx Marne 
i książę Bordeaux. Wszyscy wysiedli w hote- 
lu Rainville w Ottensen. i 

Gazeta Wūrzburska z d. 20. września za- 
wióra następujące dodatkowe sprostowanie : 
Pensyjonowanie pićrwszego burmistrza, radzcy 
nadwornego Behr, wniesione przez kolegijum 
pełnomocników gmin, pótrzeba przez to obja- 
Śrić, Że czyniący wniosek sędzia apelacyjny, 
Miliani, przytoczył za jedyby powód do tego 
popadnienie w niełaskę radzcy nadwornego 
Behr, i przytóm oświadczył, iż przeciw jego 
urzedowaniu nic nić ma do zarzucenia. »Przy- 
jaciel prawdy i świadek wnioska:c yaz 

^ Prussy. 

Następca tronu“ bawarskiego przybył w d. 
29. września pod imieniem hrabi Werdenfćls 
'do Koblencyi i nazajutrz udał się w dalszą po- 
dróż na statku parnym do Kolonii. Jisiężbćj 
Angouleme -spodzićwano się w d. 20. w. Ko- 
blencyi; pan Girardin, były intendent łowów 
za Karola X., zjóchał tam na jéj przyjęcie. 

Z Szczecina pisza pod'd. 22. września: Wczo- 
raj z południa sprzybył: tu lord Durham wraz 
z rodziuą swoją i licznym orszakiem na ces. 
ross. statku parnym lzora, po burzliwej, jak 
słychać, podróży, z Petersburga. Jego wyso- 
kość wysiadł w hotelu de Prusse, i dzisiaj w po- 
łudnie o godzinie 42téj udał się w dalszą po- 
dróż do Berlina. Statek parny stoi przed mia- 
stem, i nabrawszy węgli uda się na powrót. 

Król. angielski zachowawca pieczęci i nad- 
zwyczajuy poseł na ces. ross. dworze, lord 
Durham, przybył w d. 23. września do Ber- 
lina, jadac z Petersburga do Londynu. *» 
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Wiadomości handlowe i przemysłowe. 
(Nieurzędowe.) í 


Lwów d. 1. października 1882. — Na tar- 
gu dzisicyszym było 218 wołów i 148 krów. 
Płacono za jednę sztukę po 58—90 zr. w. w:; 
z tych jedna mogła wydać mięsa 10—15 1/4, 

łoju 1—2 kamieni. 
-~ Zaleszczyki, 1. lipca r. b. odpłynęły z tad 
do Rossyi 4 tratwy kupca tutejszego Łejsz Gross, 
zbite z 200 sztuk miękkiego drzewa tratwo- 
wego, na które naładowano 1800 1 1/2 calow. 
miękkich desek, 150,000 gontów i 20,000 dranic. 

8. lipca odpłynęły 3 tratwy kupca tutćjsze- 
go Abrahama Engel, zbite z 180 sztuk, z ła- 


"wne 800 desek 4 1/2 calow. , 


4 1/2 calowych. 


` 


dankieni 4500 11/2 cał: tařcic f 120,000 gou- 


tów, 800,000 dranic, 400 łat i 300 4 cal. de- 


sek do -Rossyi. $ 
20. lipca puścił z tąd kupiec tutéjszy Eliasz 
Eśtner do Rossyi 2 tratwy ze 400 sztuk, łado- 
40,000 gontów 
i 20,000 dranic. uyab mi s 
1. sierpnia kupiec tutójszy Mojżesz Gottfried 
wyprawił z tąd do Rossyi 2 tratwy ze 120 sztuk, 
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ładowanych 800 desek 1 1/2 cal., 50,000 gon- 


tów i 10,000 dranic, a oprócz tego 4 galar 
z 85,000 gontów. j 

© 45. sierpnia puścił z tąd do Rossyi kupiec 
tutćójszy Boruch Gross, 1 galar z 500 tarcie 


Wszystko drzewo tratwowe i deski zakupio- 
ne były w Ifałuszu i w okolicy, galary w Ma- 
ryjsmapolu, a gonty i dranice na Bukowinie. 

Nowy Sacz d: 2. października 1832. Ceny 
zboża na ostatnim u nas targu: Korzec psze- 
nicy pięknej 3 zr. 24 kr.; żyta 2 zr. 24 kr. 
jęczmienia 1 zr. 36 kr.; owsa 1 zr. 32 krri 
grochu 3 zr. 12 kr.; ziemniaków 32 kr.” Szu- 
mówki 20 grad. garnicc 24 kr. w m. k.**' 

Kartofle tego roku nie sa plenne; przeto 
spodziówają się jeszcze” wyźszćj ceny. Zboże 
także, chociaż go mamy w oblitości , nie bg- 
dzie tańsze, bo w górach, gdzie największa 
ludność, tego roku bardzo mizerne zbiory maja. 
Po największćj części jest jeszcze u nich zbo- 
Że zielone; przeszły miesiac był bowiem bar- 
dzo słotny i zimny, a teraz juź także dła zi- 
mne 'dojrzóć nie może; będziemy więc na zbo- 
że mióć odbyt ku granicom węgierskim. Na 
nasienie koniczu są złe widoki, będzie go bar- 
dzo mało. In . 


Urzędowe ceny zboźa we Lwowie umieszczo* 
ne są w Dodatku do dzisićjszćj Gazety naszćj 
na str. 1704. ' er 
Kr uł e ai wi "ow 
Sprostowanie. W przeszłym (118.) Nrze Gazety ne 

str. 706 w przedzinice iszej w wićrszu Ó. zamiast: 
zachowana, czytaj: uchylona. 


WIDOWISKA we LWOWIE. > 
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Teatrniemiecki. — Dziś, na dochód jpani Herold; 
Die Räuber am Aetna ; więlka operą, w 5ciu 
aktach. y A 


Jutro: Die Räuber auf Maria Kuim, oder: Die 
Kraft des Glaubens , dramat w 5 aktach.! 

W poniedzjałek: — Fra Diavolo, oder: Dat 
Gasthaus von Terracina; nowa wielka opó” 
ru we 3 aktach. 
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(Do tego Nru. Gazety dolaczony jest N. 40. Rozmaitości. ) s 
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